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najlepszy środek usuwający piegi, opaleniznę i wągry, 
udelikatnia cerę i nadaje jej młodzieńczy wygląd 


Va 


$kład główny na Rzeczpospolitą Apteka Centralna Chełm, Lwowska 9. 


Herold anarchii 


W każdem państwie praworzą- 
dnem i kulturalnem sądy stanowią 
o winie i karze, wymierzają spra- 
wiedliwość na podstawie przepisów 
prawnych. Sądy te cieszą się zu- 
pełną niezawisłością, a sędziów 
otacza specjalna opieka prawa. Na 
wezwanie Sądu stawić się musi 
najwyższy dygnitarz i najbiedniej- 
szy żebrak, gdyż wszyscy obywatele 
są równi wobec prawa. 

Na całym Świecie sądy cieszą 
się wielką powagą i znaczeniem, 
jak żadna inna instytucja, a wyroki 
tych sądów są przyjmowane przez 
ogół obywateli bezapelacyjnie i nie 
ulegają krytyce. 

U nas, niestety, dzieje się ina- 
czej. W prasie działalność czy to 
sądów, czy też sędziów bardzo czę- 
sto poddawana jest ostrej krytyce- 
wyroki komentuje się nie szczędząc 
uszczupliwych domysłów, poddają- 
cych w grubą wątpliwość, czy zo- 
stały one ferowane sprawiedliwie. 

W tej niezdrowej atmosferze 
rośnie chorobliwy ferment, który 
na bezkrytyczne, mało inteligentne 
masy działa, jak trucizna. Bijącym 
w oczy symptomem tej choroby—to 


nieufność do sądów—jak wogóle 
nieufność do władz państwowych. 

Czyż możemy się dziwić, żewy- 
rośli wśród nas Muraszki i Trzmie- 
lewscy? Ci dwaj niźsi funkcjonar- 
jusze—jeden sierżant polieji, drugi 
sierżant wojskowy—to groźne me- 
mento pod adresem społeczeństwa, 
to heroldowie anarchji! 

Jeden paraliżuje zarządzenie 
władz państwowych kładąc trupem 
dwóch zbrodniarzów wprawdzie, ale 
zbrodniarzów, których miano wy- 
mienić—drugi skrytobójczo strzela 
w tył głowy Ś. p. H Lindego i to 
jeszcze zanim sąd ogłosił wyrok, 
orzekający o winie i karze podsą- 
dnego. 

Sierżant sanitarny Wład. Trzmie- 
lewski przysłuchuje się rozprawom 
sądowym—poczem sam staje się 
sędzią i katem równocześnie. Wy- 
chodzi za swą ofiarą z gmachu są- 
dowego, idzie za nią krok w krok 
i niemal przed progiem jej domu 


morduje na ulicy, w biały 
dzień | 
Dygnifarz państwowy, który z 


szybkością lawiny stoczył się z fo- 
telu prezesa P. K. O. i b. ministra 


na ławę oskarżonych, pada w końcu 
śmiertelnie rażony kulą. Pada, bo 
tak chce sierżant Trzmielewski! 
Żona i dwie córki, niewinne 
ofiary kata i sędziego w jednej 
osobie—przyjmują dogorywającego 
męża i ojca patrząc z obłędną roz- 
paczą, jak struga krwi, sącząca się 
z jego głowy—znaczy ostatnią dro- 
gę na śmiertelne łoże tego, który 
był ich opiekunem i żywicielem, 
Nie miały nawet możności przeko- 
nać się o winie umierającego, gdyż 
kula mordercy zastąpiła wyrok są- 
dowy i to wyrok najsurowszy, któ- 
ry w żadnym wypadku nie mógł 


grozić podsądnemu Lindemu. Dzi- 
siaj wiemy, że sąd skwalifikował 
dźiałalność zamordowanego, tylko 
jako przestępstwo służbowe i to 
popełnione nie ze złej woli. 


Tem gorącej więc musimy zbrod- 
niczy czyn Trzemielewskiego napię- 
tnować i domagać się najsurowszej 
dla niego kary. 

Prasa wszelkich odcieni i za- 
barwień politycznych czyn zabójcy 
potępiła. Teraz dopiero bowiem widać 
do czego doprowadza obliczone na 
sensację publikowanie krytyki dzia- 


lalności sądów u nas. Przecież w 
takiej atmosferze—muszą się rodzić 
Trzmielewscy—przecież taki półin- 
teligent—posadzkarz % zawodu, bez- 
krytycznie jeszcze patrzy na słowo 
drukowane ! Niema zaufania do sądu 
i sam sobie uzurpuje prawo naj- 
wyższego sędziego i najwyższego... 
kata. 

A tacy uzurpatorzy—to wygodna 
ścieżka dla hydry anarchji—to he- 
roldowie tej hydry—którzy hukiem 
wystrzałów dają znać, że idzie ona 
na Polskę, aby ją zgubić i zniszczyć. 

Temu zjawisku musimy ze 
wszystkich sił się przeciwstawić! 
Musimy  przedewszystkiem grun- 
townie oczyścić zgniłą « atmosferę 
nieufności do naszych sądów i władz 
państwowych. Tu już leży wielkie 
pole działania dla naszej prasy. Win- 
na ona teraz bezwarunkowo  napra- 
wić, zło, które nieoględnie siała i 
wzbudzać na nowo w szerokich ma- 
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Kronika. 


Z MIASTA. 


Kino „Qaza“ wyświetla obraz p.t. 
„Dla ciebie kobieto“ z Henny Porten. 
Jest to film odznaczający się cudowną 
grą artystów, przepięknymi widokawi z 
natury i nadzwyczaj ciekawą fabułą. Z 
uwagi na ogromne zainteresowanie się 
tym obrazem, „Kino Oaza“ zostało zmu- 
szone . pozostawić go  nadprogramowo 
jeszcze w piątek i sobotę b. tygodnia. 


Dyżur apteki. Od soboty d. 24 
kwietnia dyżyruje apteka 


Samobójstwo. Zamieszkały przy ul. 
Lubelskiej Ne 90, rzeżnik Teodor Czapa, 
Jat 64 liczący w ' zamiarze samebójczym 
poderznął sobie nożem rzeżnickim gardło. 
Skutkiem odniesionej rany zmarł na drugi 
dzień, 


Przyczyną samobójstwa była długo- 
trwała, nieuleczalna choroba. 
Kat. Fajgenbojm Zelman, (S0odowa 


13) znęcał się nad końmi, nie mogącymi 
uciągnąć przeładowanego wozu. Zwykły 
to niestety obrazek na ulicach Chełma. 


Pijany Hołysz Tomasz ze Strupina 
taką zapałał fantazją, że urządził na ulicy 
awarnturę—za co „przespał* się w areszcie 
policyjnym. Na drugi dzień rano ogro- 
mnie się „zdziwit* skąd sią wziął w tem 
„mieszkaniu.“ 


w poszukiwaniu za... miłością— 
weszły Tymoszczuk Kugenja i Laskow- 
ska Olga na teren koszar, skąd je poli- 
cja sprowadzila do Komisarjatu. 

" Nie warto się „kochać“ w żołnierzach... 


CHEŁMSKI KURJER 


sach poszanowanie. dla  praworząd- 
nego wymiaru sprawiedliwości, i 
zaufanie do sądów. : 

Niechże zbrodniczy, z perfidną 
premedytacją wykonany czyn Trzmie- 


lewskiego, a przedtem czyn Mu- 
raszki będzie dia nas groźnem me- 


mento że dalej igrać z ogniem nie 
wolno. Tembardziej teraz, gdy wzma- 
ga się klęska bezrobocia, gdy kraj 
pogrąża się coraz bardziej w ruinie 
gospodarczej—a do okien szerokich 
mas zaczyna zaglądać niedostatek — 
m simy pilnie stać u bram naszego 
ładu i porządku wewnętrz Państwa 
i niedopuścić do szerzenia się 
anarchji. Stąd bowiem tylko jeden 
krok do zguby i klęski 

Heroldowie zaś anarchji—winni 
ponieść najsurowszę karę, jaką roz- 
porządza prawo, nawet karę śmierci. 

Lepiej żeby zginęli oni, niżby 
miało zginąć Państwo. 


Czyż to „konieczny“: dodatek 
do chleba? W chlebie, kupionym u p. 
Okolo-Kułaka znalazł p. Morela Jan (Mły- 
narska 3) „potężnych* rozmiarów... sznur. 


zdarzają się często wypadki znajdywania 
w pieczywie, pochodzącym z piekarni p. 
Około-Kułaka rozmaitych „niestrawnych* 
dodatków. 


Konkurent p. iwrego. Stwierdzono 
że Sztern Szloma w braku innego zaję- 
cia, zajmuje się „trochę* niepachnącym 
interesem wywożenia nieczystości, Za co 
pociągnięto go do edpowiedzialności. 

Niech o tem pami 


ętają ewent. naśla- 
dowcy Szterna. 


Rozigrana córa Koryntu. Ski- 
bińska Seweryna podpiwszy sobie jak 
się patrzy zemściła się na szybach ho- 
telu warszawskiego—tłukąc je na dro- 
bne kawałki. Prócz tego wywołała zbie- 
gowisko na na ulicy. Będzie z tego „bie- 
da* w sądzie. 


Z POWIATU. 


Chojeniec, gm, Siedliszcze. 


Kradzieże. W nocy z 14 na 15 b. m. 
do mieszkanie Michała Rydza po wyjęciu 


szyby z oknie dostali się jacyś złodzieje 
i ze stolika skradli 270 zł. w- gotówce. 
Z kwoty tej 120 zł. pochodziło z zebra- 
nego przez Rydza podatku. 

Policja wszczęła energiczne śledżtwo 
w tej sprawie. 

Na posterunku w  Siedliszczu zgłosił 
się mieszk. kol. Ludwinów, gm. Cyców i 


zeznał, że na targu skradziono mu z 


Spa RZAD POZ ZEE EEEE E RODZ WN 


Poniewaź p. Morela psów nie trzyma— 
zaniósł ów sznur na policję. Podobno 


kieszeni 110 zł. gotówką i asygnatę na 
15 metr drzewa budulcowego. =" 


Weremowice, gm. Krzywiczki. 
Przypadkowy pożar. W zagrodzie 


‘Michała Podczańskiego wybuchał w dniu 
18 bm. o godz. 7-ej rano pożar, trawiąc 


w krótkim czasie cały dach lepianki. Przy - 
czyną był wadliwie zbudowany komin, 


Malinówka, gm. Bukowa. 
_ Pażar u Paliwody. Skutkiem zbyt- 
niego napalenia w piecu chlebowym 


dostała się iskra na strych domu Teofila 
Paliwody skąd ogień dostał się na dach 
i zniszczył go całkowicie wyrządzając 
szkodę na 500 zł.—Dom nie był zaase- 
kurowany. 


Wólka Korybutowa gm. Siedliszcze. 


Napad. W dniu 15 b. m., do miesz- 
kania Gizeli Gustawa około godziny 12-ej 
wtargnęło dwuch osobników, jak się 
póżniej okazało Jan Milanowski z kol. 
Dąbrowa gm. Jaszczów i b. Kozak Petlury, 
Lewczuk Sawa, ze Zgniłej Studni gm. 
Jaszczów. Napastnicy zabrali Gizeli siłą 
flaszkę wódki, następnie zrewidowali go 
w poszukiwaniu za pieniądzmi, w końcu 
pobili dotkliwie. Nie  darowali nawet 
szybom tłukąc je na drobne kawałki i 
demolując ramy okienne.  Opryszków 
aresztowano w dwa dni po napadzie i 
sadzano w więzieniu. 


Syczów, gm. Żmudź. 


Wtonięcie dziewczynki. 
letnia Tub Chaja-Szejwa, córka Dawida, 
pozostawiona bez dozoru poszła bawić 
się nad sadzawkę i w pewnym momencie 
wpadła do wody, znajdując w zimnych jej 
nurtach śmierć. Przeciwko lekkomyślnym 


rodzicom wytoczono dochodzenie proku 
ratorskie. 


Pięcio- 


Zawadówek gm. Krzywiczki, 


Z zazdrości o  dzieweczki. 
Grzywna Piotr wracając z Chełma do 
domu został obok Zawadówki ciężko pō- 
bity, przez jakiegoś nieznanego osobnika, 
któremu towarzyszył drugi kompan, lecz 
udziału w bitce nie brał. 

Dochodzenie wykazło, że napastnikiem 
był Panasiuk Stanisław zam. w Chełnfie 
(Pilichonki 67) towarzyszył mu zaś Czajka 
Stefan (Pilichonki—Baraki) Okazało się, że 
obaj zaglądali często do Żawadówki, sły- 
nącej jak wiadomo fz pięknych dziew- 
cząt—eo nie podobało się Grzywnie, wo- 
bec czego wzbraniał im uczęszczać do wsi. 
Zato zemścił się Panasiuk, wybijając 
Grzywnie cztery zęby i dopuszczając . SIĘ 
na nim ciężkiego uszkodzenia ciała. 

Napastnika osadzano w więzieniu, 


Roztoka gm. Żmudź. 


„Smacznego Drogą przez wydartą 
strzechą nad domem Caruka Wasyła do- 
stali się jacyś złodzjeje i skradli 3 szynki, 
2 pudy słoniny i sadła, 6 kiełbas, 2 że- 
berka i 2 butelki wódki. 

Za  „smakoszami śledzi, 


energicznie 
policja. 


Ne 15. 


CHEŁMSKI KURJER 


Samobójstwo sierżanta. 


W szpitalu wojskowym 
przebywał na kuracji 
Stefan, 19-baonu K O. P. Pozostawał on 
pod śledztwem cyw. sądu okręg. w Wil- 
nie. W dniu 16 bm. na podwórzu szpital - 
nem, w miejscu bardzo mało uczęszcza- 


sierżant Hawiar , żegnalny do rodziny. Zabrakło mu 


w Chełmie, |szego czasu, a raz nawet napisał list po- 


wi- 
qdocznie wówczas odwagi. Dopiero obecnie 


skutkiem silnego podniecenia psychicznego 


—chwycił za samobójczą broń. W pozo- 
stawionych listach rozporządził swoją 


nem. Hawiar poderżnął sobie gardło no-j własności, jak również podal wymienio- 
żem stołowym i brocząc krwią upad] na;ny wyżej powód targnięcia się na życie. 


ziemię. Znaleziono go po upływie około 
15 minut i natychmiast udzielono pomocy. 
Niestety, stan jego był już 


i denat po 13 godzinach męczarni: wy- 
zionął ducha. Ciczył lat 29, był stanu 
wolnego, u swych przełożonych cieszył 


się najlepszą opinją. Pod sądem stał za 
jakieś przestępstwa dokonane w czasie 
pełnienia służby w policji peństwowej— 
a czynu dokonał z obawy przed karą. Z 
zamiarem samobójstwa nosił się od dłuż- 


| wojskowym. 


Q ile chodzi o jego działalność jako 
żołnierza była takowa bez najmniejszego 


beznadziejny i zarzutu. 


Denat przez cały czas od chwili po- 


„pełnienia samobójstwa aż niemal do zgo- 
inu był przytomny—przed śmiercią zażą- 


dał księdza i wyspowiadał się. 

Pogrzeb jego odbył się we wtorok d. 
20.4 b. r. na miejscowym cmentarzu 
Trumnę odprowadzili “na 
wieczny spoczynek dwaj bracia denata. 


ĘF> CSRO 


Z sali Koncertowej. 


Debiut Sekcji muzycznej 


S.U.P. 


w CHEŁMIE. 


Zawiązane niedawno w Chełmie Koło 
Stow.  Urzędników Państw. zdradziło 
rzadką na naszym gruncie żywotność, 
urządzając w d. 17 kwietnia br. w sali 
Resursy koncert o dardzo urozmaiconej 
treści. 

Koncert ten stał się debiutem chóru 
męskiego Koła, pozostającego pod batutą 
p. Fr. Suchonia. Poszedł też chór na „pier- 
wszy ogień,“ a następnie w dalszych 
częściach programu, odśpiewał cały sze- 
reg pieśni. Przyznam się. że odnosiłem 
się do młodego aż nazbyt chóru z pew- 
nem... niedowierzaniem, by mógł on już 
porwać się na publiczny wystep. Z przy- 
jemnością muszę jednak zaznaczyć, iż 


chór miał pełne prawo stanąć na estra- 
dzie Koncertowej. Prawo to daje mu kar- 
ność, wcale dobre ześpiewanie się, dobre 


Z sali teatralnej. 


Występ Elny Gisted, 


* „Paryżańka* — Gilberta 
operetki stolecznej, Elną Gisted—ukaza- 


z gwiazdą 
ła się na scenie „Resursy*—budząc w 
naszym zaspanyim Chełmie wielkie za- 
interesowanie. Primadonnie sekundowali 
p. Sandecki, i Zboiński, a orkiestrę imi- 
tował na „poczciwem* pianinie klubo- 
wym, p. Elszyk. Strona muzyczna ope: 
retki daje nam doskonałe pojęcie o tych 
prądach, nurtujących wśród nowo- 
czesnych kompozytorów którzy chcieli- 
by melodyjność tonu, połączyć z wymo- 
gami „nerwowej* dzisiejszej publiczności 
—mniechcącej już zadowolnić się prostą 
harmonją, lecz szukającej wciąż „czegoś 
nowego”. Gilbert—stara się, o ile moż- 


frazowanie i umiejętność dymanicznego | 
wykonywania utworów. Najbardziej wa- 
lory te dały się uchwycić, z „Wyprawy* 
która najbardziej też przypadła do gustu | 
słuchaczom. 

Z solowych partji, przy akompenta- 
mencie chóru wystąpił Ks. Mjr. Warcha- 
łowski, czarując całą salę swym, © bardzo 
rozległej, a czystej skali tenorem i p. 
Wróblewski ( I bas). 

Dyrygient chóru, p. Suchoń Fr, umie 
panować nad zespolem, odznacza się du- 


| ucharakteryzować i dać mu pole do 
| pisu w jakiejś operze. Tymczasem jednak 


| 


| 


konanych drzez p. Jaśkowskiego 


SP. 


A 


sala burzą oklasków. 

Miałem już „przyjemność parukrotnie 
na lamach „Kurjera* stwierdzić, że p. Kelles 
Krauzowa należy do rzędu tych nieli- 


cznych sśpiewaczek estradowych, które 
zarówno z uwagi na duże wartości gło- 
sowe, jak i wielką muzykalność, ciepłe 


frazowanie i niekłamany charakter liry- 
czny swege bogatego organu głosowego— 
wkroczyły w sferę prawdziwego artyzmu. 


Zjawisko tej śpiewaczki tem sympaty- 
czniej jest witanie na widowni, że ce- 


chuje ją również naturalność, brak 
wszelkiego cienia pozy, swoboda, no i 
oczywiście doskonałe warunki zewnę- 


trzne. 


Solistą był dalej p. por. Michalik, któ- 
rego słyszałem dopiero po raz pierwszy. 


Charakter jego tenoru jest czysto ope- 
rowy—wybiegający daleko poza ramy 
estrady. Cechuje go czyste, a silne 


brzmienie głosu, świetnie pojęta interpre- 
tacja utworów —doskonałość dynamiczna 
duża rutyna śpiewacza, no i sumienna 
szkoła. Spiewak ten aż się prosi, by go 
po- 


musi się zadowolnić estradą i hucznymi 
a zasłużonymi rzetelnie oklaskami słu- 
chaczów koncertowych, których mu pu- 
bliczność nasza nie szczędziła. Wszystkie 
walory jego głosowe najwybitniej wystą- 
piły na jaw w „Arji“ ze „Strasznego 
Dworu* Muniuszki. 

Z instrumentalistów popisywał 
Rost na wiolonczeli i p. 
skrzypcach. Przepiękna ' nadewszystko 
kantylena i czystość tonu p. Rosta wy- 
wołały w słuchaczach wielkie uznanie 
dla jego talentu i moe oklasków. Z wy- 
dwóch 
utworówlepiej wypadła i podobała się 
„Mazurka.* 

Całość produkcyj—wypadła bardzo 
dobrze, a sekcji muzycznej Koła S. U. P. 


się p. 
Jaśkowski na 


żym spokojem i łatwością opanowania 
łamiących się sytuacji. 

Znana już i dobrze w pamięci naszej 
zapisana sopranistka, p. Kelles-Krauzowa, 


należą się słowa rzetelnego uznania, za 
podjęcie trudu szerzenia: wśród publiczno- 
|ści chełmskiej kultu muzyki i śpiewu. 
| Trud to tem więcej niewdzięczny, że pu- 


wykonała przy doskonałym akompanja- 
mencie, p, prof. Sautera kilka pieśni, i 
parę naddatków, których domagała się 


ności, nakarmić  łaknącą publiczność 
żądaną przez nią strawą i w większości 
wypadków udaje mu się poprostu ją 
trochę oszukać. Buduje bowiem melodję 
na utartych już podstawach—a tylko, 
zwykle w środku, lub na końcu frazy— 
„pozwala* sobie na „foxtrotowe“  „wy- 
bryki“, lub zmianę tempa, bardziej od- 
powiadające „gustowi* dzisiejszej widow- 
ni. Efekt tego jest taki, że zadowolonym 
jest kompozytor i zadowolona publiczność. 

Żałuję niezmiernie, że operetce nie 
towarzyszyła pełna orkiestra, gdyż wte- 
dy dopiero mógłbym wiele ciekawych 
rzeczy powiedzieć na temat, który wyżej 
poruszyłem.--Cóż jednak robić, kiedy w 
Chełmie słyszymy operetki tylko przy 
pianiriie a opery przy orkiestrze składa- 
jącej się aż czterych instrumentów (bo 
i tak było!). 

Zato strona aktorska i głosowa ze- 
społu niczego nie pozostawia do życze- 
nia. Na pierwszy plan wybija się oczy- 
wiścia Elna Gisted, która zdołała 


już | 


bliczność nasza, niestety, woli inne bar- 
|dziej „przystępne“ produkcje, choćby z 
muzyką nic wspólnego nie mające, do- 


dość dobrze opanować język połski i, co 
trzeba zapisać na jej dobro, nim wy- 
łącznie na scenie się posługuje. Głos jej 
brzmi czysto i dzwięcznie—zwłaszcza 
w bardzo rozległym rejestrze 8órnym 
walory te nabierają prawdziwego ru- 
mieńca. Nie obcą jęst jej także sztuka 
tańca, pajęta efektownie i bardzo pla- 
stycznie. Nas, prowincjalistów  „zadziw- 
iał* tylko nieco fakt, że teraz tancerki 
|tańcą więcej głową na dół=niżby miało 
być przeciwnie. 

Tak widocznie chce „publiczność“. 

Słowa rzetelnego uznania należą się 
p. Sandeckiemu, za jego prawdziwie ope- 


retkowy humor i p. Zboińskiemu, jako 
„amantowi”. 

„Paryżanka" z Klną Gisted, zdobyła 
sobie szturmem całą widownię i była 


burzliwie oklaskiwana—nawet w czasie 
akcji na scenie. 


K. W. 
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starczające natomiast więcej „emocyj*-- 
niż chór, lub instrument. Jeszcze raz (nie 
wiedziec już który) mieliśmy to sposob- 
ność stwierdzić na ostatnim Koncercie 
w „Resursie,* gdyż świeciła ona tu i owdzie 
przerażającą „tysiną.* Nie chcę już nic 
mówić o powtórzonym dnia następnego 
Koncercie w sali „Starostwa,* obliczonym 
na frekwencję tej t. zw. „popularnej“ 
publiczności, bo to już zakrawa wprost 
na skandal. Sala była prawie literalnie 
pusta, Gdzież podzieli się robotnicy, rze- 
mieślnicy, gdzie choćby tak liczna mło- 
dzież szkolna chełmska? Wszak to była 
niedziela, a ceny biletów „aż*30 gr. wyno- 
szące. 

Jest to objaw bardzo smutny da- 
jący pole do wielu domysłów i świad- 
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czący, że rak wstrętnego materjalizmu 
naszych czasów, brak wszelkiego zro- 
zumienia dla szlachetnych, dachownych 
porywówobjął już szerokie warstwy 
naszego społeczeństwa i toczy go mnie- 
ubłaganie. 

Niech jednakże Koło S. U. P. tem się 
nie zraża i pracuje nadal w obrańym 
kierunku, niech walczy z tym wrogiem 
ignorancji, tak panoszącym się u nas, 
pomne, że zawsze znajdzie się garstka 
„wybranych“, którzy uchylą głowy 
przed jego szlachetną intencją i będą 
dla niego z pełnem uznaniem za upraw- 
ianie tak  niewdzięcznego, a. jednak 
bardzo potrzebnego zadania. 


K. W. 


DES "FAO 


Od naszych korespondentów. 


mi 


Okszów, Szkoła Rolnioza. 

Z prawdziwą przyjemnością wysłu- 
chaliśmy -2 odczytów, wygłoszonych przez 
Panią Sędzinę Kozerskę o szkole po- 
wszechnej na wsi. 

Od ojca swego, powstańca 1863 r. 
bierze Pani Sędzina w testamencie walkę 
o Polskę. 

Polskę buduje przez prace w szkol- 
nictwie: dobrze zorganizowane szko|- 
nictwo, opieka nad szkołą, kontakt z 
nauczycielem gto wytyczne .-postępo- 
wania Pani Sędziny, to też 36 letnia 
praca Pani Kozerskiej w walce o , dobrą 
szkołę jest dokumentem, którym nikt z 
nas poszczycić się nie może. 

ajważniejszym momentem odczytu 
jest niezmiernie serdeczne traktowanie 
omawianego przedmiotu: 

Widać tę wspaniałą, nieugiętą postać 
Pani Sędziniy w walce z najezdcą, a 
następnie w wolnej Ojczyznie bezgra- 
niczne, serdeczne, pełne pietyzmu od- 
danie się umiłowanej szkole. 

Tak pracować potrafi kobieta o wiel- 
kiem serca, wychowana w patriotyźmie. 

Z wykładów nauczyliśmy się jakie 
staranie mamy mieć wedle szkoły wiej- 
skiej.  Jestto jedyna i najpierwsza 
skarbnica wiedzy i wychowania ludowe- 
go; wieśniak nie może być obojętnym 
na losy szkoły, jej rozwoj na wygląd 
zewnętrzny i wewnętrzny oraz jej oto- 
czenie. Szkoła jest przyszłością narodu 
a szanowany przez wszystkich nauczyciel 
jest naszym najlepszym przyjacielem, 
siermierzem swietlanej przyszłości. 


27 Marca 1926 r. 
Słuchacz. 


Czułczycę gm. Staw. 


Dnia 4 i 5-go kwietnia r. b. w nie- 
dzielę i poniedziałek Koło Młodzieży 
Wiejskiej w Czułczycach odegrało sztucz- 
kę p. t. „Marek Łopian",—Sala szkolna, 
gdzie odbywało się przedstawienie, była 
przepełniona. Sztuczka została odegrana 
dobrze, co należy podkreslić ze względu 
na niewielką ilość odbytych prób: Urzą- 


oraz urządzanie 


dzeniem bardzo ładnej sceny zajął się 
przewodniczący Koła kol. Skubij. 
Obecnie więc Koło posiada scenę, 
która umożliwi caęste dawanie przed- 
stawień. Zaznaczyć należy, że w podjętej 
akcji sekcji teatralnej panuje zapał i chęć 
do pracy, a to już wiele znaczy; mamy 
więc nadzieję, że sekcja nasza nieraz 
dostarczy. tutejszej ludności miłej roz- 
rywki, a kołu przysporzy środkow, po- 
trzebnych, do prowadzenia kulturalno- 
oświatowych zamierzeń. W programie 
tych zamierzeń leży utworzenie sekcji 
gimnastycznej, kursów wieczorowych, 
kursów robót kobiecych dla członkiń, 
w porozumieniem z 
zarządem Kółka Rolniczego, fachowych 
pogadanek z zakresu rolnictwa. We 
wszystkich pracach Koło ma poparcie 
w miejscowych siłach nauczycielskich. 


Dnia 7IV na walnem zebraniu Czł. 
Koła Mł. Wiejsk. uchwalono powołać do 
życia sekcję gimnastyczną, mającą za 
zadanie wyrobić fizycznie należących do 
tej sekcji. Na instruktorów narazie po- 
wołano z pośród członków tych, którzy 
służyli w wojsku, w przyszłości. aaś mo- 
że nam się uda uzyskać Instruktora 
wojskowego, któryby przygotowywał 
członków fachowo. Rozumiemy, że z 
chwilą zmniejszenia armji, musi się 
podnieść stopień wyszkolenia wojskowego, 
dlatego K. M. W. dąży do ułatwienia 
swoim członkom przyszłej służby wojsko- 
wej, Cwiczenia mają się odbywać w 
każdą niedzielę i święta w wolnym 
czasie. Mamy także zamiar w niedalekiej 
przyszłości utworzyć boisko sportowe i 
i nabyć piłkę nożną dla sekcji. 


9.[V.—26, 
Członek Kołą D. S. 


Hniszów, gm. Swierże. 


Podczas świąt Wielkiej Nocy 


dzieży, urządziła przedstawienie p. t 


mło- 
dzież Hniszowska ze Straży i Koła mło- 
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Bartosiaka, dalej p. Trofim Jaszczuk, 
pierwszy narzeczony p. Kasi który jako 
odrzucony, dlatego że był biedny, przez 
ojea p. Kasi, Wojciecha kreowanego przez 
p. Petruka, idzie w świat, dla zrobienia 
majątku. Bardzo dobrze wywiązał się ze 
swego zadania p. Paweł Piwoński w roli 
swata Szymona. Potrafił on swoim lisim 
sprytem zawsze dostosować się do oko- 
liązności. Nieco gorzej. odegrali swe role 
K. W. w roli Filipa też narzeczonego p. 
Kasi—nie czuł się on pewnym na scenie, 
ale to dlatego, źe jest nie dawno w 
naszym kółku—dalej Kuliczkowa p. K. K. 
czuła tremę. „Włościanin* wywiązał się 
dosyć dobrze, lecz „włościanka* p. K. M. 
mniej dobrze. 


Na ogół muszę zaznaczyć, że Wszy- 
stko wypadło dobrze. Widać było zado- 
wolenie, na sali widzów było sporo. Ty- 
powa charakteryzacja Bartosiaka dosko- 
nała. 


Dochód z przedstawienia przeznaczony 
na Straż pożarną w Hniszowie. Widzimy, 
że obie te organizację zaczynają współ- 
pracować ze sobą—taka bowiem wspòł- 
praca doprowadzi do pewnych. rezulta- 
tów, a jeszcze gdy widzimy poparcie ze 
strony czynników, które już tyle dobre- 
go dla organizacji społecznych uczyniły, 
pójdziemy naprzód. A cokolwiek uczyni- 
my dla tych maluczkich będzie zapisane 
w pamięci szerokich mas ludowych. 


Mat. 


ei 
Kino-teatr 


G,OAZA*5 


j(enny Porte 


występuje w dramacie życiowym 


mm 


p. t.: 


Dla ciebie” 
BF” Kobieto!! 


WALORY TEGO FILMU TO: 
PRZEPYCH, BAJECZNE ZDJĘCIA 
z NATURY, PRZEPIĘKNA FABUŁA, 
NIEZATARTY UROK, PEŁNE NA- 
PIĘCIE NERWOWE, PRZECUDOWNA 
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„Potrójna naczeczona.* Komedja w 3 
aktach. Sztuczka ta jest stosowną dla 
odegrania na wsi, są bowiem w niej 
typy nasze, swojskie. Na scenie wyróżnili 
się przedewszystkiem D. Olifier w roli 


w roli tytułowej HARRY LLOYD. 
> NA 


Wszyscy więc do kina „OAZA“. 
C m 


Ne 15. 


Z kraju: 
Katastrofa lotnicza w Toruniu. 


Podczas lotu ćwiczebnego samolot 
typu Petez wpadł nagle w korkociąg i 
spadł ze znacznej wysokości, rozbijając 
się. Mechanik plutonowy  Wołosiewicz 
został zabity. Pilota sierżanta Kałużnego 
odwieziono ciężko rannego do szpitala 
okręgowego. Samolot należał do IW puł- 
ku lotniczego w Toruniu. 


Gdynia pieszczoszką rządu pol- 
skiego. 

W tych dniach bawili w Gdyni pp 
Feliński i Kuncewicz z M-stwa Robót 
Publicznych w sprawach planu regula- 
cyjnego Gdyni. Delegaci badali na mie- 
jscu szczegóły planu rozbudowy i uzga- 
dniali poglądy ministerstwa z władzami 
kolejawemi, portowemi, i  miejskiemi. 
Plan rozbudowy Gdyni ma być w głów- 
nych zarysach w niedługim czasie wy- 
kończony. 


Dolary powodem manifestacji 


lubelskiej. 


W toku prowadzonego śledztwa w 
sprawie zajsć w dniu 6-g0 b. m. wyszło 
na jaw, że komuniści lubelscy już od 
kilku tygodni przygotowali się do wy- 
stąpienia, i celem zrewoltowania tłumów 
puścili pogłoskę, jakoby Magistrat otrzy- 
mał z Ameryki przesyłkę, zawierającą 
ogromną ilość dolarów, których jednak- 
że nie chce użyć na prowadzanie robót 
i zatrudnienie bezrobotnych. 


Warszawa rośnie. 


W związku z powstawaniem nowych 
dzielnic w Warszawie na gruntach pań- 
stwowych biuro pomiarów wydziału 
technicznego magistratu pomierzyło i 
przygotowało plany tych dzielnic z do- 

ładnem wyliczeniem powierzchni ulic, 
które miasto przyjmuje od władz pań- 
stwowych. 

Dzielnice te A, są ulicami: 
1) Filtrową, Grojecką awelską i Ra- 
rzyńską; 2) Nowowiejską, Suchą, Wa- 
welską i Topolową; 3) Stołeczną, Kra- 
sińskiego, Felińskiego i Armji Polskiej; 
4) Felińskiego, Krasińskiego, Kaniowską 
Cytadelą i generała Zajączka; 5) Stołecz- 
ną, Potocką, Mickiewicza i Krasińskiego; 
6) Mickiewicza, Bohomomolca, Kożmiana 
i Krasińskiego. Ogólna powierzchnia 
wszystkich tych ulic równa się 57 ha 
5.005 m. kw. ý 


‘Służba wojskowa w roku 1926. 


Według danych Min. Spr. Wojsk., w 
okresie od. 15 do 20 marca wcielono do 
szeregów poborowych rocznika 1904, z 

` zaliczeniem niewcielonych poborowych 
: tego rocznika do nadkontyngensowych. 

Na jesieni r. bież. nastąpi przeniesie- 
nie do rezerwy służących obecnie W 
wojsku poborowych rocznika 1908. Ra- 
zem z nimi będą zaliczeni do rezerwy 

nadkontyngensowi poborowi „tegoż 
rocznika, którzy do szeregów już nie 
będą wcieleni. 3 

W lecie b. r. powołani zostaną na 
4-ro tygodniowe ćwiczenia szeregowi 
rezerwy roczników; 1899 i 1900, którzy 

. nie odbyli przepisanych ćwiczeń w r. 
1925. Inne roczniki nie będą powoływane 


PP: | stanowisko. 
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na ćwiczenia. Pozatem powołani będą na 
8 tygodniowe ćwiczenia oficerowie re- 
zewy rocznika 1895 i na 6-tygodniowe 
ćwiczenia oficerowie rezerwy rocznika 
1901. 


Pierwszy sowiecki attache wojsko- 
wy w Polsce. 


Rząd polski udzielił swego agrement 
pułkownikowi sowieckiemu Muchonoszy- 
nowi, w charakterze attaci.e wojskowego 
ptzy poselstwie sowreckim w Warszawie. 
Jest to pierwszy sowiecki attache wojsko- 
wy w Polsce. Pułkownik Muchonoszynow 
obejmie w najbliższych dniach swe 


Komisarz Gdańska przybywa do 
Polski. 


Nadzwyczajny komisarz Ligi Narodów 
w Gdańsku van Hamel przybywa w po- 
łowie kwietnia do Warszawy, celem zło- 
żenia wizyty rządowi polskiemu. Sfery 
miarodajne są zdania że wizyta ta przy- 
czyni się w dużym stopniu do dalszego 
zgodnego współżycia Polski z Wolnem 
miastem. 


Pierwszy występ kata w Polsce 
nie udał się. 


g W Przemyślu Sąd dorażny skazał St. 
Kokorudza, oskarzonego 0 zbrodnię 
skrytobójczego morderstwa na osobie 
rzeźnika Pietruszki na karę śmierci. Dla 
dokonania egzekucji przybył do Prze- 
myśla kat Rzeczypospolitej, który wyle- 
gitymowawszy sią u prezesa sądu doku- 
mentami Ministerstwa Sprawiedliwości— 
oczekiwał w więzieniu na rezultat wnie- 
sionej prośby o ułaskawienie. Debiut kata 
nie udał się, gdyż ułaskawienie nadeszło. 


ZE ŚWIATA. 


Z raju Sowieckiego. 
Niepiśmienny prokurator. 


Prezydjum Cent. Kom. Wyk. Ukrainy 
Sowieckiej zastanawiało się nad sprawą, 
czy przewodniczący sądu ludowego może 
być niepiśmienny. Debaty powstały na 
skutek protestu prokuratorji republiki 
przeciwko decyzji Kolegjum kryminalno- 
kasacyjnego oraz plenum najwyższego 


Koncert wokalno - muzyczny 
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sądu, które orzekły, że sędzia, który 
przez czas 9-ciu lat od wybuchu rewolu- 
cji nie nauczył się pisać, funkcji tych 
sprawować nie może. lnnego zdania był 
enśrałny Komitet Wykonawczy, który 
orzekł, że nieumiejętność pisania nie ata- 
nowi przeszkody w pracy korzystnej dla 
a decyzją kryminalno-kasacyjnego 
olegjum i Sądu Najwyższego oddalił. 


Nawet Murzynów chcą 
skomunizować. 


Gzorwona międzynarodówka organiza- 
cji arzeszeń rolniczych zamierza 4wrócić 
Swą uwagę na murzynów w Stanach 
Zjednoczonych i w południowej Ameryce, 
których pragnie zorganizować w jedną 
„Unją* czarnych. Według spisu przedsta- 
wionego przez Salomona Łazowsky'ego, 
generalnego sekretarza międzynarodowe- 
go stowarzyszenia „Unji* w stanach Zje- 

nóczonych, jest obecnie 11 organizacji, 
liczących 436.000 członków, nie przyjmu- 


jących do siebie murzynów. 


Wobec powyższego stanu rzeczy 
twierdzi Łazowsky, trzeba koniecznie 
rozpocząć walkę z uprzedzeniem białych 
do swych kolorowych współtowarzyszów 
pracy, których jedyną obroną będzie 
wielka „Unja,* zorganizowuna pod pro- 
tektoratem Moskwy. 


Nie biorą udziału w konferencji 
pozbrojeniowej, aie tworzą tajną 
konspirację komunistyczną. 


Rząd sowiecki odmówił, jak wiadomo, 
udziału swego w komisji rozbrojeniowej, 
motywując to tem, że na terenie Szwaj- 
carji, gdzie został znieważony, nie mogą 
się pojawić jego przedstawiciele. Tym- 
czazem Trzecia Międzynarodówka moskie- 
wska tę samą Szwajcarję uważa za zna: 
komity teren do konspiracji. 

Dzienniki wychodzące w Bazylei do- 
wiadują się, że czterech członków Trze- 
ciej Międzynarodówki moskiewskiej jest 
w drodze do Szwajcarji, gdzie wezmą 
udział w konferencji tajnej w Bazylei 
między 13 a 16 kwietnia. W liczbie tych 
członków znajdują sią pp. Aleksander 
Dietrich, szef ieii propagandy Trze- 
ciej Międzynarodówki, Hepryk Ulrich, 
członek WCIKA. Trzeciej Międzynaro- 
dówki oraz Fugenjusz Groga, przewodni- 
czący sekcji szwajcarskiej. Konferencja ta 
ma na celu reorganizacjęTrzeciej Między- 


urządza dnia 2 Maja w Klubie Społecznym 
Związek Urzędników Kolejowych na Rzeczp. Polską 


Koło w 


Chełmie. 


Dochód z Koncertu przeznaczony na Odbudowę Katedry Chełmskiej. 
Mamy nadzieję że społeczeństwo Chełmskie chętnie poprze to sympatycznie 


poczynanie poważnej 


Organizacji Związkowej Kolejowej 
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narodówki Zagranicą, mianowicie w 
Szwajcarji, Przeszło 15 delegatów z róż- 
nych partji komunistycznych z zagranicy 
ma w niej wziąć udział. Niewątpliwie 
rząd szwajcarskich nie dopuści do tego. 


Naszym posłom komunistycznym 

i do albomu. 

W więzieniach sowieckich dzieją siè 
rzeczy niesłychane. Więzienia, tak zwane 

„dopry,* gdzie zamykają zbrodniarzy, 
skazanych na doży wotnie ciężkie roboty, 
cieszą się opinja fatalną. Zbrodniarze, | 
przeważnie ułaskawiemi od śmierci, korzy- 
stają z nawiększych swobód i wygód: 

Ostatnio wykryto tam niesłychane 
nadużycia, które mogą służyć za przy- 
kład stosunków panujących w wiezien- 
nictwie sowieckiem. 

Więżniowie, rekrutujący się z bandy- 
tow i morderców, stworzyli w „doprze* 
szajkę, do której wciągnięto urzędników 
administracji więziennej. Na mocy tej 
potajemnej umowy skazańcy wychodzili 

"bez eskorty na miasto i napadali na pry- 

watne przedsiębiorstwa i mieszkania i 
"dzielili się następnie łupami z admini- 
stracją. 

W murach więziennych odbywały się 
orgje pijackie i zabawy z. kobietami, 
urzymywanemi przez więżniów. Więk- 
szość tych kobiet była w poważnym 
stanie. Administracja utrzymywała na 
etacie dwie akuszerki, które dokonywały 
niedozwolonych operacyj, kończących się 
b. często śmiercią. 


Jak sowiety wygrażają 
pięścią niebu. 

Związek bezbożników, jak donosi, „So- 
wieckaja Biełoruś,* postanowił wykorzy- 
stać dla swej kampanji wielki tydzień 
według obrządku prawosławnego, W tym 
celu wyznaczony został specjalny kom- 
. plet prelegentów. którzy wygłoszą od- 
„czyty we *wszystkich klubach robotni- 
czych na Białorusi Sowieckiej. 

Oprócz tego, w domu pracowników 
oświatowych będzie wystawiona satuka 

„Sąd nad Bogiem m,“ a w kląbie soówiec- 

kich pracowników handlowych będzie 
urządzony pod kieronictwem prof. Ber- 
kenhaima „Wieczór cudu.“ 

W teatrach państwowyah wystawiona 
będzie sztuka „Kapłan .sTarkwinjusz,* a 
w kinach wyświetlane filmy o charak- 
terze antyreligijnym. ,, 


Wybuch sowieckiego wulkanu. 

Wielki wybuch wulkanu Aweczliń- 
skiego, znajdującego się w odległości 80 
klm. od Petropawłowska, który rozpo- 
czął swoją czynność już z końcem ub. 
miesiąca, doszedł w dniu onegdajszym 
do punktu kulminacyjnego. Rozżarzona 
lawa pokrywa całe stoki wulkanu. Cała 
okolica w nocy jest oświetlona płomie- 
niami wybuchów i pożarów, skutkiem 
rozlewania się ławy. Popioł opada nawet 
w odległości 90 klm. od wulkanu. Wy- 


buchowi towarzyszą łoskoty podziemne 
oraz silne trzęsienia, 
narazie niema. 


Czytajcie i rozpowszechniajcie. 


- „Chełmski Kurjer“ 


Ofiar w ludziach 


CHEŁMSKI KURJER Ne 15. 


nie poszła na marne, bo dzięki niej du- 
sze tej młodzieży „nabrały więcej hartu i 
polotu.“ „Pióro“ cechuje przedewszy- 
Żak stkiem rozmaitość treści, stojącej daleko 
Seminarjum > , stojącej» dalok 


Z wydawnictw. 


„PIÓRO.“ 


Młodzież Państwowego i pis i 
Naucz. Męskiego w Chełmie, przystąpiła od_sząblonu, woding którego misją sig 


YORK BOYA VA a= orióczelicE zwykłe pisemka szkolne. Znać tu pewien 
wznowienia, wydawania. MIESIĘCZNIKA | wysiłek i zapał do pracy zespołu . auto- 
p. t. „Pióro. Na wstępie znajdujemy 


; Hih y rów zamieszczonych w „Piórze* artyku- 
gorącą ódezwę młodzieży, skierowaną pod | lików i feljetonów, Wśród tych ostatnich 
adresem b. Lyrektora, a obecnego wizy- 1 


wyróżnia się zwłaszcza b:rdzo dobry 
lubelskiego, p F. Wojciechowskiego,  z| fusion p. t „Największy grobowiec.” 
racji opuszczenia przez niego stanowiska i r pacc kilka dobrych ilustracyj, 
dyrektora Semin. w Chełmie. Młodzież 7% ma estetyczną. we 


pisze tam, iż pracą p. Wojciechowskiego 
DOA PROBE E O ZEERY ZZA TAOEODZRÓ TRA RZ DZ CE ZERA 


ZER NG ENE Dn A R dka ai Zi lm dia a 


Drukarnia Księgarnia Introligatornia, 


| Skład materjałów piśmiennych i rysunkowy 
oraz zakład stenipli kauczkowych 


M. J. BRONFELDA 


w Chełmie, Zubelska 8, (dam własny). 


Polecam w wielkim wyborze podręczniki szkolne, przybory 

piśmienne, książki beletrystyczne, i materjały szkolne codzien- 

nego użytku oraz wszelkie roboty wchodzące w zakres 
drukarstwa. 


Po cenach konkurencyjnych. | 
UWAGI! Wielki wybór marek zagranicznych! EJ 
was Przybyły y różnego gatunki -amg 


Serwisy stołowe, kawowe, -porcelana czeska i krajowa, 

na sztuki: naczynia aluminiowe, emaljowe, szkło, ma- 

szynki do mięsa, wyżymaczki, garnitury umywalniane, 

oraz wszelka galanterja kuchenna i żelazna w naj- 
lepszym gatunku 

"DO NABYCIA U FIRMY: 


J. B. Mazurkiewicz i J. Białowąs 


ul. LWOWSKA Ne 8 dom p. Nowickiego naprzeciw „POMOCY“ 


najlepszej marki „OSRAM“ i inne 


(od i.90 zł. do 2 zł. 10 gr.) 


+ Oraz przybory elektryczne i dzwonki sprzedaje po cenach kon- 
kurencyjnych 


Sklep Jubilerski J. GOLDBERG + 


CHEŁM, UL. LUBELSKA Ne 53. 


enia ZECZZI, 
Ò @) 


kM R a 1 


i ŻARÓWKI, 


R 


VESS = S a == || 
jes JÓZEFA 'SZARUNA | 


w Chsłmie-lub., Kopernika Ne 18 (naprzeciw Sądu). 


Biuro załatwia: Podania, rekursy i prośby do władz Wojskowych, 
Sądowych, Administracyjnych i wogóle do wszystkich urzędów i instytucji 4 
prywatnych: (pozwolenia na broń, dowody osobiste, paszporty zagraniczne, 
koncesje, poszukiwania osób zaginionych, przesiedlenia, usynowienia, ko- | 
morniane, majątkowe, spadkowe, rejestracje firm handlowych i przemysło- 
wych, przerachowania wszelkich należności przedwojennych i późniejszych, 
obliczanie i wpłaty wszelkiego rodzaju podatków i t. p.). Sprawy * żołd) 
teczne, serwitutowe i wogóle włościańskie, kontrakty, umowy prywatne, 
wykupywanie patentów, przepisywanie na maszynach, oraz tłomaczenia z 
języków obcych, solidnie i po nader niskich cenach. Porady prawne ! 
udziela się bezpłatnie. | 


< REKI OZN WC CZAT 


INSTALACJE ELEKTRYCZNE, 
sygnalizacje, piorunochrony gospodarskie, 
remont i przewijanie dynamo-maszyn i 


wszelkich aparatów elektrycznych 
wykonywa na dogodnych warunkach 


M. KLEPACKI elektrotechnik 


Chełm Reformacka Ne 8. 


Ri BU BHEAS sOETEJSUJ 


Instalacje światła na raty 


Biuro porad 
fdama Sankowskiego i Jana Mazurka 


Oficerów rezerwy Wojsk Polskich 
w Chełmie, ul. Lubelska No 79. „POLONJA“ 


Biuro załatwia wszelkie sprawy w Urzędach Wojskowych 
Administracyjnych, Skarbowych, Sądowych i prywatnych, na 
podstawie upoważnienia osoby zainteresow., oraz wyrabia się 

> paszpor ty zagraniczne na wyjazd do Francji, Ameryki, RCRTYNY, 
Rosji i t. d. 


MAGAZYN SUKIENNO-BŁAWATNY `- 


B. GOLDFELDA (xi: 


Lubelska 46 
POLECA: 


sukna, korty, wełny, jedwabie, plusz, kołdry, 
koce, firanki, kapy, dywany, chodniki, po- 
krycia meblowe, oraz płótna i bawełniane 

towary. | 


Dla p. p. Wojskowych i Urzędników na raty. 
Duży wybór- dogodne warunki—Ceny kokurencyjne. 


Str 7. 


Konkurencja 


Żarówki od 1 zł. 90. 


Dawn. „Technoelk*, Lubelska 70. 


Najnowsze i najtańsze 
artykuły elektrotechniczne 


BATERJE. 


oraz 


Pracownia krawiecka 


meska i damska 


Sp t F Sawicki 


Chełm, ul. Lubelska G60. 


Najnowsze fasony, najtańsze ceny. 
z materjałów 


własnych i powierzonych. 


P o k o ji u, 
lub pokoju z kuchnią— poszukuje 
inteligentna starsza pani.Ewentualnie 
przy rodzinie—możliwie w śród- 
mieściu. 


Łaskawe zgłoszenia pod 
Administracji „Ch. Kurjera* 


„Szybko* da 
(ul. Lwowską 


7, lub skrzynka poczt. Ne 39). 


DOM HANDLOWY 


FUNDUS“ 


w Lublinie 
Sp. z ogr. odp. 
Kupuje wszelkiego rodzaju ziemiopłody 
i paszę wprost od W. P. Producentów. 
Płaci najwyższe ceny. 


CHEŁM, ul. Sienkiewicza 15. 


Zgubiono 
kartę odroczeniu z P, K. U. Hrubieszów, 
r. 1900 na nazwisko Dymitr Andruszczak, 


NAW unmas aera um u 


Pracownia 

kapeluszy oraz bielizny damskiej, męskiej 
i dziecinnej 

Heleny Miętkiewiczowej Piisudskiego 29, 


wa om 


Akuszerka 
Powiatowej Kasy Chorych Leszczyńska 
powróciła z Warszawy przyjmuje  zamó- 
wieniai udziela porai ul. Łączna 
N 9 m. 1. 


Str. 8, 


NOWOŚĆ!!! Dla Smakoszów!! 
GŁÓWNY-HURTOWY SKŁAD PIWA 


B-ci ROZEN, Chełm Piłsudskiego 3 tel, 125. 


; 


CHEŁMSKI KURJER 


Został zaopatrzony 
w piwo wysokoprocentowe firmy 
HABERBUSCH i SCHIELE 


Dubeltowe ciemne 


Znakomity smak! Wysoka wartość odżywcza! 


JERZEGO BUDZA 


Brześć nB Szeroka Ne 3. 
ZA GOTÓWKĘ i NA RATY. ZA GOTÓWKĘ i NA RATY. 


Bliższa wiadomość w administracji „Ch. Kurjera" ul, Lwowska 7. 


WYTWÓRNIA 
KILIMÓW. 


PIERWSZA FABRYKA 


MEBLI WIEDEŃSKICH p.f. K. Z | P S E R 


Chełm, ul. Kolejowa Ne 66 
poleca Krzesła, fotele i garnitury salonowe 


Ceny konkurencyjne. — — Za gotówkę i na raty. 


ZAWIADOMIENIE. 


Podaje się do wiadomości Szan. Publiczności, że z dniem 1 
został uruchomiony 


WARSZTAT ŚLUSARSKO -MECHANICZNY 
w Chełmie przy ul. Lubelskiej Ne 63. 


Przyjmuje się do reperacji maszyny do szycia i do pisania, motory różnych 
systemów, instalacje elektryczne, jak również wszelkie roboty w zakres ślusarsko- 
mechaniczny wchodzące. 


stycznia r. b. 


Z poważaniem GOŁACKI I LUKSENBURG. 


2o OS 
Dr. Ludwik DANOWSKI 
b. st, ordynator Okręgowego Szpitala Wojskowego Ne 2 w Chełmie 
Specjalista chorób uszu, gardła i | | 
Osiedlił się w Chelmie | 


| przy ul. Sienkiewicza N16.—Przyjmuje od g. 9—12 i od 3—6. 
z NZL) oO m NT a m i o O RAA 


on 
| 

| 
| nosa, 
| 

Gz 


Redaktor odp.: Karol Wolf. 


No 15. 


SPÓŁDZIELNIA KREDYTOWA 


„PRZEMYSŁ: 
Chełm, ul. Lubelska 47 Tel. 32. 


Udziela pożyczek swym członkom 
załatwia inkaso dokumentów na 
wszystkie miasta Polski i przyjmu- , 
. je lokaty na dogodnych warunkach. 


(w ae ca cara 


(Œ) 


NAJTAŃSZE 


Ogrodzenia żelazne 


Z statki plecionej pocynkowanej 


dowolnych rozmiarów 


dla ogrodów, parków, kościołów, 
cmentarzy, dworów i t. d. 


wykonuje 


Spółka Zarobkowa ślusarzy 
„CZYN“ 


Chełm, ul. Sienkiewicza 17. 


MAGAZYN 


SUKIENNO-BŁAWATNY 
M. ROZENBAUM 


Chełm, ul. Lubelska 68. 


Wielki wybór: Sukna, kortów, wel- 
ny, jedwabiów, pluszu, kołder, ko- 
ców, liranek, kap, dywanów, chod- 
ników, pokryć meblowych oraz 
płótna i towarów bawełnianych, 


Najtańsze żródło wszelkiej manufaktury! 
‘RUNEA gupośop IPAO) "pAzaOZSAAJaIq 


a 
Dr. med, D. SOBEL 


specjalista 
w chorobach ocznych h 


a 


ul. Kopernika NM 22 (naprze- 
ciw Magistratu) 


| przyjmuje od 8—10 rano I of 1—9 w. | 


Wydawca: Marja Słowikowska. 


Drukarnia M. J. Brontelda, Chełm. 


